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Dziennik bezpartyjny polityczno-Spoteczno-literacki. 


PRZEDPŁATA. „Kurjer; Zagłębia“ wraz z „Kurjerem 
Przemysłowo-Handlowo - Rzemieślniczym* rocznie ma- 
rek 120, półrocznie mk, 60, kwartalnie mk. 30, mie- 
sięcznie mk. 10 Pocztą mk, 36 kwartalnie, 


— miesięcznie, — — 


mk, 12 | 


— | - —„ - 


Cena pojedyńczego egzemplarza 50 fen. 


OGŁOSZENIA. Za jeden wiersz petitu lub jego i 
miejsce na I-ej stronie Mk, 4, w tekście Mk. 5, po |; 
tekście — reklamy Mk. 2. Nekrologi Mk. 3, Zwy- | 
czajne Mk. 1,50. Drobne 30 fenigów za wyraty, | 

najmniej Mk. 2. — — sa. 


Adres Redakcji i Administracji: SOSNOWIEC, 
ulica Dęblińska Nr. 1. 


Adres dla depesz: .„ 


Administracja otwarta od Ś-ej rano bez przerwy 
do 7-ej godz. wiecz, W niedziele i święta od 9 do1f rano. 


Wychodzi codziennie w godzinach rannych 7 wyjatkiem dai poświątecznych. 


KURJER-* — SOSNIOWIEC. | 
j 
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SOSNOWIEC, piątek dnia 30 kwietnia 1920 roku. 
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( Dla dzieci dozwolony ! 


— aoa aam amer 


w Sosnowcu. ! 


SERRET UTA 


Dziś! Dla dzieci dozwolony ! 


Uroczy dramat p. $. 


FRANCUZKA 


Autentyczny obraz francuskiej wytworni „ROLAIR* w Paryża. 


SAA E EEE W EE O O EO PY OT EO 
NAD PROGRAM! Paryż pó 4 ch latach wojny NAD PROGRAM! 
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MAWIELKIEGO .. 
KSIĘCIA * 


Kiro-Sfinks 


“Od poniedsiałku 26 i dni następne. 
Wielki dramat polityczny w 6 częściach osnuty na tle głośnego 
awego Czasu zamachn na 


Urzędowa Żona 


Rzecz dzieje się za ozanów grasowania okruttego siepacza carskiego 


Naczelnika ochrany bar. Fredericksa. 


d 


Narodowe Zjednoczenie Ludowe 


o ogólnej polityce rządu. 


(Przemówienie posła Wojdalińskiego w Sejmie w dn. 24.IV.) 


II, 


Państwo młode, jak nasze, 
powinno dążyć do prostoty i 
przejrzystości, tymczasem my 
grzęźniemy w biurokratyzmie 
i neutralizacji Prawie żadna 
sprawa nie może być załatwio- 
na odrazu, każdy najdrobniej- 
szy nawet papier, musi przejść 
conajmniej przez parę instancji 
i conajmniej przez kilkanaście 
rąk urzędniczych, 

Przytem praca w biurach, 
trzeba przyznąć, jest rozłożona 
nadzwyczaj nierównomiernie. 
Jedpi urzędnicy nie mają nic | 
prawie do roboty, a drudzy są | 
poprostu zawalemi papierami i 
przedenerwowani w Lublinie. 

Pan prezes ministrów obie- 
cał nam w swoim Czasie po- 
czynić w tym względzie zmia- 
ny. Czekamy na nie z jąknaj- 
większem upragnieniem. | 

Również ze smutkiem mu- 
szę stwierdzić, że nie zdołano 


zahamować drożyzny. . Jesteś- | 


my wszyscy świadkami, jak 
ceny skaczą z dnia na dzień, 
inie wiadomo, jaki będzie te- 
go koniec. Jedno tylko jest 
lla mnie wiadome, że Urząd 


Walki z Lichwą fali drożyź- 
„nianej nie zahamuje, Tu trze- 
ba innych, bardziej skutecz- 


nych metod działania. 
Tak samo baczną uwagę na- 
leżałoby zwrócić na odbudowę 
aju. "Ze wszystkich stron 
odzą do nas skarzi, że w. 
Rozdziału Drzewa, albo: 
wogóle nic nie robią, albo bar- 


: dzo często udzielają drzewo na) 
„  odbud 


owe nie tym, którym się| 


fią drogą uboczną zdobyć so- 
bie względy w komisjach. 

Wracając się do budżetu za 
okres ubległy, chciałbym zwró- 
cić jeszcze uwagę na jedno- 
stronność jego, wyrażającą się 
w bardzo małej trosce o dzie- 
dziny wytwórczości życia na- 
rodowego. 

Odnosi się wrażenie, iż za- 
pamnieliśmy, że wojnę prowa- 
dzi się nietylko na froncie, lecz 
i wewnątrz kraju i zwycięstwa 
nasze militarne mogą dopiowa- 
dzić do pożądanego i korzyst- 
nego pokoju .o tyle tylko, o ile 
będzie im towarzyszyła twór- 


cza myśl polityczna i o ile ży- 


cie gospodarcze kraju nie zam- 
rze i obywatele nie ulegną wy- 
czerpaniu, Dlatego też uwa- 
żam, że polityką nasza powin- 
na być zwrócona . nietylko na 
siłę frontu zewnętrznego, lecz 
i na stosunki panujące we- 
nątrz kraju, 

Teraz chciałbym poświęcić 
jeszcze parę słów naszej poli- 
tyce zagranicznej. Jak wiemy, 
jednym z pierwszych czynów 
p. ministra spraw zagranicz- 
nych, po objęciu przez : niego 


„urzędu, był wyjazd zagranicę. 
«Miał on stamtąd, 


z zagranicy 
przywieżć jakieś ważne decy- 
zję, dotyczące naszych granie 
wschodnich. . W Paryżu zasko- 
czyła go niespodziewanie spra- 
wa nowego stosunku eńtenty 
do bolszewików. Ze ta spra- 
wa wyłoniona na porządek 
dzienny, e 
winionym p. minister ` spraw 


zagranicznych. Ale należy Za- 


_ należy, lecz tym, którzy potra- |.pytać'=się, «ży. potrafił dość 


„» Loska’ 


PWRC N T RS 


nie może być o to | 


Od 27 do 3 maja 


ZOB TAERE D A 


przekonywująco i wyrażnie 
przedstawić entencje, czem jest 
dla Polski nawiązanie stosun- 
ków państw zachodnich z Ro- 
sją, Mam tu na myśli głównie 
stosunek nasz do Anglji, Francji 
i Ameryki. Co do Anilji, to 
zawsze mówiono, że poprzed- 
nie kierownictwo naszej polity- 
ki zagranicznej nieumiało zjed- 
nać sobie sympatji tego pań- 
stwa i zbyt jednostronnie było 
zwrócone w kierunku Francji i 
Ameryki. Zapowiadano zwrot 
na naszą korzyść w Anglji z 
chwilą objęcia teki spraw Za- 
granicznych przez ministra, 
zbliżonego do tych stronnictw, 
które ten zarzut wyczuwały. 

Otóż niestety, nietylko nie 
doczekaliśmy się polepszenia, 
lecz nawet pogorszenia, bo w 
stanowisku. Angljj w stosunku 
do Rosji jedną z najmniej do- 
strzegalnych rzeczy jest troska 
o Polskę. 

Co do Francji, to wiadomo, 
że p. minister spraw zagranicz- 
nych usiłował uzyskać popar- 
ciei p. Milleranda przzeciwko 
gwałtownym zwrotom Loyda 
Georgea, ale też wiadomo, że 
nie wszystko udało mu się u- 
zyskać. 

Gdy idzie o Amerykę, to 
wogóle nie wiadomo, ażeby p. 
minister spraw zagranicznych 
czynił jakiekolwiekbądź stara- 
nia pod tym względem, pozo» 
stawie z pewnością zarzut, że 
nie zostały wykorzystane na- 
wiązane już poprzednio nasze 
dobre stosunki z Ameryką. 

Podobnie, 'jak na zachodzie 
niebardzo wiodły się nam, 
znacznie łatwiejsze zabiegi dy- 
plomatyczne w stosunku do 
naszych najbliźszych sąsiadów 
zachodnich, jak świadczą o tem 
rokowania warszawskie z Fin- 
landją, Łotwą i Rumunją, o- 
których bliżej mówić nie będę, 
gdyż wszystkim wiadomo, iż 
skończyły się one na nadspo- 
dziewanie nikłych. rezultatach. 
Sądzę, iż mogę streścić ten stan 
rzeczy w ten sposób, że no- 
wy minister spraw zagranicz- 
nych stanął odrazu wobec bar- 
dzo trudnych istotnie i poważ- 
nych trudności, ale trudności. 
tych też nie pokonał.  Powta-. 
rzam, że zdajemy sobie sprawę 
doskonale z ogromu trudności, 
przed  jakiemi stoi minister: 
spraw zagranicznych, ale zara- 
zem uważamy za swój obowią- 
zek dać wyraz przeświadczeniu 


że do zupełnego zadowolenia z. 


naszej obecnej dyplomacji, bio- 
rąc nawet pod uwagę trudne. 
warunki i okoliczności łago- 
dzące, jesteśmy dosyć dalecy. 
Uważamy za konieczne. prze- 
prowadzenie wielkich i to bar- 
aso A = na lepsze. 

rzystępuję do sprawy ro- 
kowań Z A RSA. E oA 
„ktem 
ście to, że bolszewicy w swoim 


Najpotężniejsze arcydzieło filmowe obecnega 

sezonu dramat w 6 cz. z prologiem wytwó- 

rni „Cesar“ w'Rzymie z nieporównaną tra- 
| giczką włoską 


FRANCESKĄ BERTINI 


w roli główzej, 
o BEBO 


dziemy, 


-skać przez ten pokój wszystko 


„koniecznem; 1) nie tworzyć so- 
bie celów takich, któreby za- 


wyjścia jest tu oczywi- | Słusznie), < 


UWAGA: Początek o go- 
LA 


dminie 5 i pół, w niedsielę 
i ńwięła o 4 popoł, 


czasie zgłosili propozycje poko- 
jowe. Wobec tego musieliśmy 
wszyscy zadać sobie pytanie; 
chcemy pokoju, czy nie? 

Na pytanie to nie waham 
się odpowiedzieć krótko i sta- 
nowczo: pokoju chcemy. Prze- 
dewszystkiem ze względu na 
sytuację międzynarodową, W 
polityce chcieć to znaczy wy- 
snuwać właściwe wnioski z rze- 
czywistości. Faktem, jest, źe 
nasi sprzymierzeńcy zachodni 
nie chcą przedłużać odcięcia 
Rosji i rokują sobie  polepsze- 
nie stosunków rosyjskich przez 
nawiązanie pewnego porozumie- 
nia z Rosją. Nie wchodzę tu 
w to, czy ta nadzieja jest u- 
sprawiedliwiona i słuszna, czy 
nie, ale w każdym bądź razie 
stwarza ona ogólną konjunktu- 
rę międzynarodową, w której 
jesteśmy jednym tylko z czyn- 
ników. Moglibyśmy oczywiście 
pójść przeciw prądowi i pój- 
jeśli to dla naszych 
interesów i przyszłości będzie 
konieczne, ` Ale jeśli nie jest 
konieczne, to oczywiście lepiej 
jest dostosować się do ogólnej 
konjunktury, niż niepotrzebnie 
płynąć wbrew fali. 

Powtóre chcemy także po- 
koju zupełnie samorzutnie. Woj- 
na jest bezsprzecznie  ciężkiem 
stanem życia, a szczególnie dla 
kraju, który od lat 6, był bez- 
ustannie niszczony, Prowadzi- 
my ją ofiarnie i nawet achot- 
nie, bo musimy bronić naszej 
ściany wschodniej ad zalewu 
barbarzyństwa i anarchji i wo- 
góle tę ścianę mocno i trwale 
ustawić. I od tej obrony nic 
nas nie odwiedzie, ale wojnę 
uważamy za złą i należymy do 
tych, którzy przedłużaniem jej 
choćby o jeden dzień poza ko- 
nieczność uznaliby za lekko- 
myślność i przewinienie wielkie. 

Jeśli zatem chcemy pokoju, 
to sądzę, że musimy mieć dwa 
następujące wytyczne: 1) uzy- 


to, co dla bytu i bezpieczeń- 
stwa państwa polskiego jest 


warcia pokoju czyniły niemożli- 


wem. 

Jeśli idzie o pierwszy punkt, 
to koniecznem i sprawiedliwem 
jest odzyskać państwa polskie- 
go możliwie jaknajwiększą część 
tych ziem, które doń “przez 
"wieki wchodziły, a mianowicie 
wszystkich tych ziem, których 
ludność zupełnie zdecydowanie 
lgnie do państwa polskiego, 
ziem, w których wszelkie pra- 
wa kulturalne i narodowościo- 


dze jakichś 


ri 1772 roku. 


„wiedział p. Daszyński — prowadzić 


W sprawach redakcyjnych redaktor przyjmuje intere - 
santów tylko od 1—8 w poł. i od 6—7 w. 


PRENUMERATĘ i OGŁOSZENIA przyjmuje Centralna 
Administracja ogłoszeń Polskiej Prasy prowincjonalnej, 


Warszawa, Zgoda 1. 


Nr. 101 Rok XV. 


szewikami musi być granica 
Nie znączy to jed- 
nak, abyśmy się upierali ko» 
niecznie przez złączenie z Pol- 
ską. takich terytorjów w grani- 
cach 1772 roku, któreby ze 
względu na dążenia narodowe 
ludności były dla nas ciężarem. 
Chcemy tylko dać ludności w 
granicach 1772 roku i poza 
sferą tą, która do nas ciąży, 
możność zupełnie swobodnego 
i wolnego wyrażenia swojej 
woli i określania swego bytu 
państwowego. Tylko w ten' 
sposób uzyskamy pewną i sta- 
łą, granicę państwową na wscho- 
dzie i pracować będziemy dla 
interesów swoich, ç a nie cu- 
dzych. 

Co do drugiego punktu, to 
uważąm, iż nie możemy utrud- 
niać rokowań pokojowych ce- 
ląmi, których z jednej strony 
wartość nie byłaby zupełnie 
pewną, a z drugiej strony nie 
mielibyśmy. sił dostatecznych 
dla ich realizacji. A 

Myślą tu przedewszystkiem 
o tworzeniu przy pomocy na- 
szych ofiar, silnego, wielkiego 
państwa ukraińskiego. -Jeśli 
ludność ukraińska pragnie od- 
rębaości, to my tę niepodle- 
głość gotowi jesteśmy im uznać, 
Zrobimy też wszystko, co bę- 
dzie w naszej możności, aby w 
granicach 1772 r. ludności Ukrai- 
ny pozostawioną była możność - 
żupełnie swobodnego wypowie- 
dzenia swojej woli. Nie może 


być jednak naszym zamiarem 


tworzenia państwa ukraińskiego 
przemocą, siłą i rozbijanie z tej 
racji pertraktacji z Rosją, Cie- 
szę się zatem, że i w tej trud- 
nej a ważnej sprawie, Klub, 
który mam zaszczyt reprezen- 
tować, widzi zupełną zgodność 


pomiędzy poglądami swoimi, a 


polityką rządu, czego daliśmy 
wyraz na ostatniem posiedzeniu 
Komisji Spraw Zagranicznych, 
przyjmując wespół z innymi 


„klubami tej wysokiej izby do 


wiadomości oświadczęnie pana 
Prezydenta Ministrów (Brawo). 


„Pokój p. Daszyńskiego. 


„Kurjer Warszawski” pisza: 

Nie możemy się przyłączyć do 
chóru tej części prasy „burżuazyj* 
nej”, która dzić entuzjastycznie yala- 
wi sobotnią mowę sejmową p. Da: 
ezyńskiego, ponieważ przzueewszyst- 
kiem co do punktu najważniejszego, 
co do Ukrainy, niepodobna zrozumieć 
jaki program mówca zaleca naszemu 
rządowi. „Byłoby axaleństwem — po” 


rJ 


tek długo wojnę, aż cała Ukraina się 
ukonztytuwje, ale to, co zaczęła woj” 
na, musi dokończyć dyplomacja ipo: 
lityka polska i w traktacie musi być 


postawiona sasada niepodległości U. 


krainy”. To są rzeczy, — czytamy 
dalej w sprawozdaniu telegraficanem 
— które „”% naszych ustach, w us- ` 


| tach ludzi, dążących do zakońszenia 
wojny choćby d:ié, nabierają tem 
| większej wagi, bo zobowią 


tato- 
a 


na najbliższą przyszłość do „wa 
riety 


Jlj pokojowej." /, s dipli 
Na zakończenie zaś mówca do- 

! ie zasadą | dał jeszcze, R — 3 
prawną przy rokowaniu -z bol- | wojay żaden socjalista nie wejdzie śię 


wo 0% cj 


PASTEL ETZ R 


do rządu, tylko dla wywalczenia de- 
mokratycznego pokoju...” 

Z powyższych oświadczeń wyni: 
kałoby chyba, że p. Daszyński prag- 


nie jedynie postawić zasadę niepo- 
dległości Ukrainy, staranie o wciele- 


mie jej de facto pozostawiając | wy” 
łącznie dyplomacji, czyli tej „walce 
pokojowej”, do której chciałby zobo” 
wiązać rząd polski, Wszystko, sło- 


wem, redukowsłoby się do działal. 


ności czysto gabinetowej. 

“Bardzo dobrze. Ale co się ma 
stać, jeżeli rząd bolezewicki, z któ- 
rym ma się wcześniej czy później 
zawierać pokój, na |„zaandę” p. Da- 
szyńskiego mie przyatanie? Jeżeli np. 
powie, żo sprawa stosunku prawno- 
państwowego Rosji i Ukraiay stano” 
wi zagndoienie wewnętrzne tych kon- 
trehentów? Jeżeli uprze się przy 
twierdzeniu, że on już cam też zara- 
dę uznał, a nawst więcej, bo uznał 
Ukrainę republiką foderacyjaą? 

P. Daszyński będzie się wówczas 
— dajmy na to — odwoływał do 
potrzeby „pokoju demokratycznego” 
i zażąde zwołania konstytuanty ukra- 
fińskiej, Alo przecież p. Daszyński 
gotów jest zawierać pokój x bolsze- 
wikami, którzy stanowią 
mniejszość w narodzie rosyjskim i 
obywają się doskonale bez wszelkich 
zgromadzeń demokratyczny ch, A więc 
bołszawicy mogą roplikować: jakże 
to odmowiasz Rakowskiemu w Kijo- 
wie tego, co przyznajecz Leninowi 
w Moskwie? ' 

Wyobraźmy sobie toraz p, Da- 
azyńskiego na stanowisku ministra 
spraw zagranicznych. Postawi „Zaca” 
de” niepodległości Ukrainy, Rozpocz- 
nie na ten temat rozmowę z p, Csi- 
czerinem. P, Cziczerin rzaknie: nie, 
Czy nasz minister rzuci tedy miecz 
na szalę wypadków? Albo p. Czi- 
czerin powie: Ukraina ma już sowie» 
ty nazywa się republiką fedoracyjną, 
dslej poza te granice nie pójdziemy, 
Czy nasz minister będzie wówczas 
orężnie walczył o prawa atamana 
Petlury? 

Właśnie o to idzie w całem tem 
zsgadałeniu: kto ma «wywalczyć fak- 
tyczną niepodległość Ukrainy? Nikt 
tu w Polsce mie może się sprzeci- 
wiać tej miopodległośc), jeśli odpo- 
wiada ona istotnym dążeniom i el- 
łom narodu ukraińskiego, ale więk- 
szość — z pawnością ogromna — 
ogółu polskiego” nie chce angażować 
miezmiernych sił wojskowych i skar- 
bowych w przedsięwzięciu, wyraźnie 
przerastającem możności nasze, a na* 
wet nerażającem utrwalanie cię fun- 
damontów zjednoczonej Polski na 
groźne niebezpieczaństwa. 

| Socjaliści nasi uwikłali się terna 
w sprzecznościach wiodących do ta- 
go, że stali się w gruncie rzeczy, 
instygatorami programu wojny bez 
końca. Mówią, że pregną „pokoju 
demokratycznego”, ale wyłączają z 
niego Rosję demokratyczną, Nazywa- 
få „ezaleństwsm* prowadzenie woj: 


ny aż do ukonstytuowania się calej | 


Ukrainy, s popiereją matorjalnie tych 


OSEERE NSAN DAAE PTR TEMAENE IOR TEER TD EOE EEDE 


Z Zagłębia 
o Zagłębiu. 


XXXV 


„Mimo zabiegów licznego grona 
osób u nas o kształcenie dzieciarni, 
mimo szeregu szkół i ochron—spra- 
wa i wychowawcza i nanki dziecka 
daleka jest od poziomu właściwego. 
Dowiodły tego ostatnie ciepłe wio- 

senne dni, Tak w śródmieściu jak i 
SW na krańcach miasta w godzinach 
ET szkolnych walęsają się setki chłop 
PA ców i dziewcząt, Łazi dzieciarnia z 
R kąta w kąt, szturcha się, bije, kłóci, 
bawi i rośnie — ale nio na pożytek 
X h kra wi, 

A: $ ozmawialiśmy niedawno z jed- 
; nym z ojców takich walęsających 
się dzieci. Rozumiał doskonale nie- 
(53 c jc kształcenia się młodzieży i 
bolał nad tem. „Niema czem płacić” 

i „niema gdzie posyłać”. 
| Dedal e rd oń : 
Drgało w niem tyle goryczy, tyle 
smutku! Ta gorycz i smutek ogar” 
_ każdego, patrzy na 


,ZBACZNĄ ' 


| malna akty sprzymierzeńców za na- 


ukraińców, którzy tylko taką wojaę 
mogą, muszą i chcą podejmować, 
Halasują o pokój z bolszowikami, a 
zarazom stawiają na jego drodze 
przeszkody tieprzezwyciężalne. 
Zresztą były w sobotniej mowie 
p. Daszyńskiego i złote myśli, które 
powinny być często powtarzane na- 
rodowi. A więc przedowszystkiem 
następująca: „dyplomacja nie jest na 
to, ażeby szła jak ciury obozowe, za 
armią, tylko powinna iść przed armią 
torować jaj drogę”. Jeśli p. Skulski 
był w sobotę w sejmie, słyszał te as 
aforyzmy i wziął je do serca, — co, 
wobec wzrastającego wpływu socjalie 
tów na nasz rząd, jest wielce praw- 
dopodobne — tedy powinniśmy się 
opodziewać znacznego usamodziel- 
nienia się naszego ministerjum spraw 


netu w dziedzinie polityki zagranicz 
mej. Niestety, należy wątpić czy me- 
tody „elaetyczne”, sławione pires p: 
Daóbanowicza werbalnie, a praktyko= 
wane prios p. Daszyńskiego, wamoc- 
nią znacznie kręgosłup dyplomacji 
polekiej, Dzisiaj ludzie spodziewają 
się fakiegoś elixiru wzmającego od 
oczekiwsacgo wystąpienia p, Witosa 
ale nioch nam wolno będzie pod tym 
względem zachować stary sceptycyzm 

Gorąca uczucia, |akiemi ożywio: 
ny jest obecnie p. Daszyński wzglę* 
dem atamana Petlury, uławajły się 
w jego proteście przeciw „nuieprzy: 
zwoitym obalgom w prasie”, I ton 
ustęp przemówienia prozesa frakcji 
socjalistycznej ualiczamy do szęśli- 
"wych. Odtąd należy oczekiwać, ża 
prasa socjalistyczna otrzyma waka“ 
zówkę, aby nie dopuazczela się „nie- 
przyzwoitych obelg” wobec przedsta- 
wicieli rządu ententy, które dotych 
czas nazywans tam są rządami „pas 
kerzów” i „wyzyskiwaczów”, Bo je: 
żeli prasa ma zachować powściągii: 
wość wobec p. Petlury ze sprawcy 
okrucieństw wschodnio-małopolakich 
przeistacza nię dziś w sprzymiorzeń- 
ca Polski, to jakież obowiązki zacią- 
żą na nas wobec wielkich mężów 
stanu twórców traktatu wersalskiego 
zapewniającego niepodległości ajad- 
noczonej w */o awych prastarych 
dzielnic Polski? Tu już są nie for 


mi, lecz coś stokrotałe wyższego * 
niewygasły diug wdzięczności tkwią - 
cej mocno i głęboko w sercach 
wezystkich prawych patrjotów pole- 
kich, Czy p. Daszyński zechce zasto- 
sować przynajmniej jedną miarę do 
p, Clemenceau i do p. Petlury? 

B, K. 


aan mem ea 


Uznanie niepodległości 
Ukrainy. 


Odezwa Naczelnego Wodza 
Pitsudskiego. 


„Do wszystkich mieszkańców 
Ukrainy! 


Wojska Rzaczypospolitej Polskiej 


na rozkaz mój ruszyły naprzód, 


pokątną sprzedażą papierosów, już 
to biorących udział w szmuglu. Zna- 
-my szereg wypadków kradzieży przez 
małoletnich, co jest rezultatem ciem- 
noty, braku zesad, braku wychowa- 
nia, Jedna z kobiet skarżyła nam 
się na swych synów, że są źli, że 
się łobuzują, że są nicponiami, cze” 
mu nie jest w stanie  zapobiedz, 
zmuszona pracować i wskutek tego 
pozostawiać dzieci bex opieki, 

O te dzieci bez opieki, o dzieci 
wychowywane przez ulicą winniśmy 
uię zatroszczyć poważnie — inaczej. 
będziemy mieli szkodliwy wielce 
pauperyzm, różne krzywizny moral. 
ne. A ileż to marnuje sięz powodu 
braku opieki społecznej dzieci zdol- 
nych które — kto wie — możeby 
były chlubą ojczyzny, Ze u nae 
myśli się o podniesieniu wychowa- 
nia narodowego, dowodzi tego utwo- 
rzenie się Koła Wychowania naro- 
dowego, którego organizacyjno ze: 
branie odbyło się niedawno w gimn, 
żeńskim PMS, Zebranie sagalla 
przełożona gimn, p. Siwikowa, bio- 
rąc za puakt wyjścia słowa Witkie* 
wicze: „Nic nie pomoże najdosko- 
nalsza ustawa, najstaranniej obmy- 
ślony ustrój, jeżeli etyka i umysło- 
wość jednostek niska, o ile niema w 
kraju dobrych obywateli”,  Słuszne 


KURJER ZAGŁĘBI 


zagranicznych i wogóle całego gabi: , 


wstępując głęboko na ziemie Ukra 
By- , 

Ludności ziem tych czynię wiado 
mem, że wojska polskie ucuną z 
terenów, przez naród ukraiński za” 


mieszkanych obcych najeźdźców, 
przeciwko którym lud ukraiński 
powstawał z orężem w ręku, bro: 


niac awych aadyb przed gwałtem. 
rozbojem i grabieżą. 

Wojska polskie porostaną na 
Ukrainie przez cras potrzebny po 
to, aby władzę ma ziemiach tych 
mógł objąć prawy rząd  ukraiń: 

Z chwilą gdy rząd narodowy 
Rzeczypospolitej ukraińskiej powo- 
ła do życia wiadro peństwowe, gdy 
na rubieży staną zastępy zbrojne 
ludu ukraińskiego, xdolne uchronić 
kraj ten przed nowym najazdem, a 
wolny naród eam o losach awoich 
stanowić będzie mocen; żołnierz pol 
ski powróci w granice Rsaeczypospo- 
litej Polskiej, spełniwozy szczytne 
zadonie walki o wolność ludów, 

Razem x wojskami  polskiemi 
wracaja na Ukrainę szereg! welecz- 
nych jej synów pod wodzą atamana 
głównego Sęmora Petlury, które w 
Rzeczypospolitej Polskiej znalazły 
schron i pomoc w najcięższych 
dałach próby dla luda  ukaiń- 
skiego. 

Wierzę, że naród ukraiński wy- 
tety wszystkie sily, aby x pomocą 
Rzoczypozpolitej Polskiej wywalcnyć 
wolność własną i zapeowajć żyznym 
ztemiom owej ojczyzny Guczęście i 
dobrobyt, któremi cioszyć się bg- 
drio po powrocie do pracy i po- 
koła, 

Wszystkim mioczkańcom Ukrainy, 
bez różnicy stanu, pochodzenia I 
wyznania, wojska Rzeczypospolitaj 
Polskiej zapswniają obronę i opiekę, 

Wszywam naród ukrajńvki i wszyst: 
kich mieszkańców tych ziemi, aby 
niosąc cierpliwie ciężary, jakie trud 
ny ceas wojny nakłada, dopomagali 
w miarę sił swoich wojsku Rxreccy 
pospolitej w jego krwawej walce i o 
ich wlasne żwcie I wolność, 

Józef Piłsudski; wódz naczelny 
wojska polskiego. f 

Dnia 26go kwietnia 1920 r, 
kwatera główna. (PAT). 


Odezwa atamana Petlury. 

W odezwia owej do ludności sza- 
młeszkującej xiemia Ukrainy ataman 
Petlura zaznacza ciężkie przejścia 
Ukrainy z powoda wolny i walk z 
bolszewikami. Wyjaśnia swoje sta: 
nowisko w stosunku do Rosli: bol 
ezewickiej, mówi o zmaganiach się 
armji ukraińskiej x bolozewią,o przy” 
czynach strat i klęsk, wreszcie "pod" 
kreśla stanowisko Polski co do Ukra- 
iny, które, mając pomoc xe atrony 
Polski niewatpliwie naprawi błędy 
przeszłości i Ukraina będzie nnresz 
cie mogła być pańrtwem ładu i po: 
rządku, Ataman wzywa wszystkich 
do pracy dlo dobra ojczyzny i ziez: 
czenia ideałów prństwowych. 


Stan wyjątkowy 
w Poznaniu. 


Komenda miasta i placz w Pox- 
nania rozlepiła na ulicach miasta 
następujący rorkar: „Na podstawie 
obwieszczenia dowódcy okragu ge’ 
neralnego Poznania z dnia 26 kwiet- 
nia, na mocy którego wszelkie pra- 
wa przysługująco władzom cywilnym 
ku utrzymania porządku i bezpie- 
czeństwa publicznego, dowódcy go 
norelny  praelał w obrebie fortecy 


Koło wychowania narodowego, 
wiele może zdziałać, trzebaby Jed. 
nak, by objęło wogóle wszystkie 
dzieci miasta. - 

Koło wychowania narodowego l 
wychodzące poza ramy jednej szko 
ły, mejąc fuadusze odpowiednie ku 
Z mogłoby wielo xdziełać dó- 
rego. 

templowanie koron zakończono 
w dn, 26 bm. jednakże wiele osób 
które zgłowiły się do Banku prze- 
mysłowego w Dąbrowie bez dowo- 
dów osobistych musiało pozostać z 
nieostemplowanymi a właściwie nie 
wymienionymi koronami (na marki), 
stewplowania bowiem de facto ; nie 
było, Stemplowania tak podziałaio 
na niektórych naszych kupców”, że, 
prócz koron, zaczynają wynosić za 
granicę i marki, bo oto pewien kv- 
piec dla pokrycia drobnych rachun- 
ków chciał doręczyć koledze przez 
granicę 160000 mk., które tymcza: 
sem tak... frunęiy, dziąłi straży gra” 


nicznej, że ich odszukać wcsle nie 


można... 

Ze mieczkanki pogranicza, znane 
x motorycznej „przyjaźoi" do nie- 
miasxków, syropatji dla kolorów zie- 
lonych (szczególnie na czapkach) i 
zamiłowania do... eksportu mało mają 
poczucia obywatelskości, którego im 
nie umieją i nie mogą wpoić narze 


A piątek dnie 30 kwietnia 1920 :oku, 


Nr. 101. i 


Aresztowanie posta Korfantego. 


Demonstracje Niemców. 
Dnia 28 b. m. : skiego Komisarjatu Piebiacytowego . 


BYTOM. (PAT.). 
arosztowała Sicherhe'tawehca w Opo- 
lu posła Korfantego, za to, że nie 
posiadał legitymacji antomobilowej, 
wystawionej przez Niemców, zaś 
dokumentu odpowiedniego. wydanego 
przez władze koalicyjne kro. Bender 
nia chciał wzna, Posła Korfentego 


odprowadzono pod strażą niemiecką 


na policie, po drodze uwolnił go je- 
den z ofcorów fraacuskich, od któ: 
rego jednak oficer niemiecki zażadał 
poświedczenie, że ga uwaloja. Kie- 
dy p. Korfanty wracal x tym ofice« 
rem da gmachu Rejeacji na ulicach 
zebrały wię tłumy niemieckie, zwo- 
lune widocznie nagle i szybko przez 
azpiegów niemieckich — i demon- 
strowały głośno, przaciwko posłowi 
Korfantemu, Sprawa legitymacji au 


ciągnie się od aamego początku 
utworzenia tego Komisarjatu, Niemcy - 

nie chcą wystawić legitymacji poli- 
cyjnych a nie respektują legitymacji 
koalicyjnych, Raz po raz przycho” 

dai o te automobile . do ecyzji mię- 

dzy jadącymi a niemiecką policją, 
która dotychczas skonfiskowała trzy i 
samochody Komisarjatu. 

Jak poseł Korfanty śledzony jest 
przez Nismców dowodzi fakt, że 
kiedy wczoraj wieczorem  odjeżdżał 
samochodem z Opola, Sicherheits- 
wehra dała sygoał rakietowy. Toteż 
po drodze samochód aż do Strzełec 
spotykał się z posterunkami Sicher- 
hsitawchry co parę kilometrów, któ- 
re domagały się pokazania legitymy= 
cii. Również w Bytomiu każdy wy- 


tomobilowych dla samochodów Pol | jazd p. Korfaatogo bywa śledzonym, 
a OE W NN 


Niemcy gromadzą wojska na pograniczu $. Slaska. 


BYTOM. (PAT.. Niemcy gro- 
madsą licsne wojska na pograniczu 
H. Slaska, Srczególnie wzmacnieją 
silcie zał gi w Nvsie, Brzegu, Swid 
cy I Oleśnice. Dala 27 bm. objął 
dowództwo 8 brygady Relchawebry 
Brzegu gen. Hoefer, sławny komen- 
dant Gremzachutzu `górnośinakiego, 


miesta Pornanla oraz powistọw Po- 
zosńú—Wachód i Zachód na komen- 
danta minsta Í placu, rozkazuje co 
następuje : 

1) zakazane są wszelkie pochody 
pobllczne bez poprzedciego piśmien- 
nego sezwolenia komeady placu oraz 
zbieraałe się w grupki. 

2) wojskowym nie wolno uczest: 
niczyć w pochodach publicznyakh, 

3) nie wolao posiadać i noałć 
broni palasi cywilnym bez  piśmien- 
nego zezwolenia komendy mineta (ra- 
ferat I A) wszelka broń winaa być 
do 30 kwistuja włącznie oddana do 
sbiornicy miasta 4 placu „Reduta 
Przemysłowa” (Grollmann). Nieodda- 
nie pociąga zn sobą karę śmierci, 

4) nio wofeo cprzedawać broni 
palasi i amunicji osobom cywilnyta 
nie posiadającym na zakup osobnych 
piśmiennych zezwoleń Komendy mía- 
sta i plscu. 

5) godzinę policyjną naznaczam 
nn godzinę 20 wieczarem. 

6) wszalkie lokale muszą być 


| zamknięta o godz. 9 więczorem. 


7) zakazuię sprzedaży wszelkich 
trunków elkoholowych z wyjątkiem 
piwe, 

8) bez piómiennej przepustki no- 
cne) Komendy miasta i placu (refo- 
rat I A) mie wolno przebywać na 
ulicach od godziny 10 wiecz, do S-ej 
rano 

9) nie wolno odbywać zebrań zam- 
kniętych, publicznych, wieców it. p. 
bez piómiennsgo zezwolenia Komen- 
dy miasta i placu. mioski o ze- 
zwolenia ma odbycie posiedzeń itp. 
oależy madsyłaó przynajmniej na s 
dni przed terminem przex Prozyden- 
ta policji do Komendanta placu, Zgro 
madzeń. zabaw publicznych i bałów 
z tańcami zakazują zasadniczo. 

Przekroczenia powyższego rozka- 
zu podlegają karon, pezewidzłanym 
w ustawie o stanio wyjątkowym z 
dnie 2 czerwca 1919 r. 

Piekucki Kspiten 
Komendant miasta i placu. 


władse — zńświadczyć mogłyby ta- 
kie „działaczki“, jak Majdzina, Wi- 
ślicku et consortes. 


Miasto nasze odczuws oziębienia 
się w aurze choćby i z tego wzglą 
du intenaywniej, że nasze zimno i 
puste żołądk”, źle są zaopatrywane 
w meterjał kywnościowy, zwiększa' 
jacy Ilość niezbędnego dla zdrowia 
cieplice, a jait tam mówią lepiel 
wtajemałczeni nasi ojcowie miasta 
i rajcy magistraccy kiwając smu- 


tnie głowami „Nie było nas 
(aiby obecnego pokolenia) — był 
dobry czes, nie będzie mas — bę" 


dzie dobry czas”, ale dzić nic cię 
na lamenty ludzkie nie poradzi. 


Stąd też i bruki będsińskie a 
również i dąbrowskie smętnie wy- 
glądaja, wyczekując napróżno na- 
prawy, bo rezygnacja władz miej- 
skich tych miast i ślamasarność ma 
w sobie coś z płaczących brzóz 
przy drodze... Za to nasza 
atrak graniczna ożywiła oię w 
czasach ostatnich, sądząc z buń- 
czucznych i trochę zbyt kbucznych 
przejażdżek po mieście w doroż- 
kach. avtomobilach ce śpiewem na 
ustach, i 

Jeśli zaś chodzi o organizacje 
zawodowe cechy i związki to te u- 


'prawiają słodki „dolce far niente". 


Ten alaście generał pod wyższym 
rozkazom gen. Liitwitza tłamił po- 
wstanie górnośląskie. Ustanowienie 
| go obscaie dowódcą brygacy brze- 
skie! dowodzi najlepiej o militarnych 
zamiarach Niemców względem Gór- 
nego Sląska. 


'2 Górnego Sląska 


Inaczej — strejk generalny. 

BYTOM. (PAT.. Dnia 28 bm. 
udała sią do Opola deputacja mie”. 
dzielaych masowych wieców polskich 
by przedłożyć Międzysojuszniczej 
Komisji Rządzącej żądania, uchwalo- 
ne przez te wiece.  Deputację z 15 
osób prowadził possł Korfanty jako 
polski komisarz plebiscytowy dla G, 
Slaska. i 

Delegację pezylgia cala Komisja 
z przewodałczącym gen. Le Rond 
na crelś,  Przedłożyłz żądania pob 
skio na piśmie każdemu z członków 
Komieji, udzieliła ustnych wyjaśnień 
i oświedczyłu, że żądania to dotyczą 
tylko równouprawnienia Polaków z 
Niemcami ma G. Slasku, które Ko- 
misja Rządząca z chwilą obłęcia tu 
rządów zapowiedziała, a których do- 
tąd miestęty nie apołaiła. Dalegacja 
przedstawiła rozgoryczenie ludności 
polekiej i zażądała odpowiedzi do 5 
maia br., oświadczyła przytem, że 
gdyby zasadnicze żądania nie zosta» 
ły spełnione, to lud polski byłby 
zmuszony chwycić ostatecznego éro“ 
dka to jest strejku goneralnePo, sko- 
ro Komisja Rządsąca także pod 
groźbą tego strejku zo strooy Niem» 
ców poczyniła im ustępstwa ze szko- 
dą Polaków. 

Komieja przyjęła deputację uprzej- 
mie, obiecała żądania zbadać, Lape- 
wniła przytem, że prugaie być spra- 
wiedliwą dle wszystkich mieszkań. 
ców G, Sląska i doprowadzić sto- — 
sunki na G, Sląska do takiego stann, 


Hygiena, ta nasza hygiena jest 
bolączką nietylko w wypadka 
kiedy mowa o porządkach, panują- 
cych w pociągach, gdy te wypełni 
nasza publiczność, na podwórzach 
nie tylko w sieniach domów. gdzie 
schodów mie myje się miesiącami i 
latami, ale nawet w jatkach rzeź” 
miczych, x czego słynie op, Zawier- 
ciej buntując się, 4a „Rząd polski po 
tylu latach brudów, które tolerowali 
okupanci nawet, żąda dziś drogiej i 
rujaującej hygieny, boć fartuch czy” 
aty i pranie tegoż, mycie stołów i 
rąk — kosztują i to pono drogo.. $ 
Należałoby jednak przypomnieć ma- pe 
uarzom, i rzeźniczkom xawierckim a i 
í innym też, że do nazwy «kulturale | 
ro tylko te narody, 
zużywają mydła. 


J, Moki, 


4 


Nr, 101. 


by plebiscyt mógł się odbyć epokoj- 
mie, bez presji z którejkolwiek 
strony: 


Oszczerstwa na Korfantego: 


BYTOM. (PAT). W oszczerczej 
kampanji przeciwko p. Korfantemu, 
jako przewodniczącemu Polskiego 
Komiserjatu Plebiscytowego niemcy 
ogłosili wiadomość iś p. Korfanty 
był przed wojną i w pierwszych la- 
tech wojny donosicisłem csratu ro: 
syjskiego. Odnośne dokumenta mieli 
jakoby znaleźć bolszewicy rosyjscy 
przy badaniu tajnych aktów rząda 
carskiego. P, Korfanty odpierając tę 
nikczemna potwarz, ogłasza w pis- 
mach negrodę 100.000 marek nie- 
mieckich dla tej osoby. która prze 
dłoży bodaj jeden taki „dokument”. 
Nagrodę złożył w Banku Ziemskim 
w Bytomiu, 


Odezwy w sprawie święta 3 maja, 


BYTOM. (PAT). Polski Komisar 
jat Plebiscytowy i polskie organizacje 
społeczne wydały odezwę do lnd- 
ności G. Sląska w sprawie święta 
3 go maja. Uroczyste pochody od- 
będą się w niedzielę po zaboteń: 
stwie. w poniedziałek zaś robotaicy 
polscy pracować nie będa, odbędą 
się przed południem nabożeństwa 
kościelne, a po południu publiczne 
wykłady zo śpiewsmi nerodowemi. 


Nowe posiłki wojsk koalicyjnych. 


BYTOM. (PAT). Pisme niemiec: 
kie donoszą, iż na G. Sląsk przybę 
dą w najblizszym czasie nowe posil- 
ki wojsk koalicyjnych: Użyte będą 
do tego wojska fruncuskie z tere 
nów plebiscytowych Szleswiku, 


Niemcy a aprow. G Sląska. 


BYTOM, (PAT). Na skutek in- 
terweacji Polskiego Komisacjatu Ple- 
biscytowego u Komisji Rządzącej, 
niemcy posłali lokomotywy po wa- 
gony z żywnością dla G. Sląska, 
które od dwóch tygodni stały na 
granicy Poznańskiego, Jednak gdy 
wagony przyszły na miejsce, niemcy 
stosują nowe trudności. Mianowicie 
laudraci Bytomski i Rybnicki zajęli 
wogony z ziemniakami, przernaczo 
nemi do sadrenia dla polskich kółek 
rolniczych i oddali je dla aprowi 
zacji miejskiej. 

Na skutek energicznej interwen 
cj powiatowego Komisarjatu Plebi 
scytowego w Bytomiu, koalicyjny 
naczelnik powiatowy rozkazał ziem- 
niski zwrócić polakom, w Rybaiku 
zaś, gdzie landrat zarekwirował 10 

„wagonów, sprawa ta nie została 
jeszcze załatwiona. 


Podwyższenie racji chleba 


BYTOM (PAT) Koalicyjna Ko- 
misja Rządząca ogłeoza, że od dnia 
26 kwietnia b. r. zostanie racja chle- 
bowa podwyższona 0 500 gramów 
mąki żytniej tygodniowo na osobę, 
zań od 3 go maja b. r. powiąkszona 
będzie racja ziemniaczana © 1000 
gramów tygodniowo na osobę. Doda. 
tek żywnościowy pochodzi przeważ. 
nie z dowozu żywności z Wielko- 
polski. 


Ludność Górnego Sląska a nasze 
zwycięztwa. 


BYTOM, (PAT), Wiadomość o 
uznaniu przez Polssę niepodległej 
Ukrainy i o zwycięzkim pochodzie 
wojsk polekich na Ukrainie wywoła: 
ła na G. Slącku bardzo eilne wra- 
ganie, Niemcy, którzy wciąż rozpu- 
szczali kłamliwe wieści o cietkiem 
położeniu armji polskiej na froncie 
bolezewickim, donosili nawet o bliz- 
kim upadku Lwowa, są mocno skon- 
sternowani, wśród polaków zaś wy- 
wołała ta wisdomość o zwycięztwie 
radość i otuchę, 


Na Górnym. Sląsku 
organizujemy się. 

BYTOM.  (PAT,). 
różnych warstw społeczeństwa gór- 
aośląskiego dla apruwy polskiej po- 
stępuje ciągle naprzód. Najlepiej 
zorganizowani mą robotoicy, nalgo- 
rzej lud wiejski i warstwy średnie, 
Wieśniacy, bałamuceni przez księży 
centrowych, mało byli zorganizowani 
warstwy średnie zać, przeważnie 
zniemczone Í pozyskane przez towa- 
rrystwa niemieckie, 

Kupcy íi przemysłowcy polscy 
mają jug swoją organizację, obecnie 
utworzono przed paru dniami Zwią* 
czak Urzędników Adwinistracyjnych. 


"Ms on za col skupienie urzędników 


Polaków pod hasłem przygotowania 
mię do siożby administracyjnej pol- 


TA 

| Również rzemieślnicy polscy przy- 
stępują do utworzenia wlasnej orga- 
= mizacji pod nozwą Zwiąsku samo- 
s Komitat | rzemieślników polskich, 
~ raz odezwę do przystępowania do 
| £wiązku i pise xiazd organiza- 
cyjny me 13 maja w Bytomia. 


Organizacja | 


tet przygotowawczy Ogłasza te- 


KURJER ZAGŁĘBIA piątek dnie 30 kwietnia 1920 rokw. 


|Dalsze świetne zwycięstwa 
naszych wojsk. 


Komunikat Sztabu Generalnego. 


Ofensywa na Udramie roz- 
wija się bardzo pomyślnie o- 
siągnąwszy planowo pierwsze 
cele, grupują się nasze wojska 
do dalszych działań. Oddziały 
nasze zajęły Mohylow(?) i złamały 
zacięty opór nieprzyjaciela na 
linji Mytki i Malczynce. Mo- 
hylowie witano nasze oddziały 
bardzo przychylnie. W podnie- 
sionej akcji prowadzonej na 
północ Wołynia, zdobyliśmy w 
Czarnobylu na Prypecie 4 stat- 
ki bojowe, 5Bagrowców, działa, 
warsztaty i stacje radjotelegra- 
ficzne. Podczas ataku na Czar- 
nobyl, zatopiła Pińska flotyla 2 
pancerniki przeciwnikowi. Od 


wie zupełnie 12-ą armie sowiec- 


Awantura 


WARSZAWA. (telefonem) 
Ukończono rozprawy budżeto 
we w pierwszem cytowaniu i 
odesłano do Komisji. Po za- 
kończeniu rozpraw posłowie 
Zw. Lud. Nar. wszczęli wielką 
wrzawę z powodu że niedo- 


puszczano do głosu posła 
Władysława Dąbskiego i po- 
sła księdza Lutosławskiego. 


Poseł Małupa musiał przerwać 
sprawozdanie o wypłatach w wa- 
lucie rublowej nie mogąc dojść 


. WARSZAWA. (telefonem) Strajk 
robotników w wydzial> xaopatrywa- 
uie został ukończony. Robotnicy 
otrzymali 60 proc, podwyżki. Wszya- 
cy już misli stanąć do roboty. Pod 
burzeni jednak przez żywioły komu- 


Oświadczenie ministra skarbu Grab- 
skiego w Sejmie. 


skarbu Grabski oświadczył, ze za- 
miana koron na marki wypadła nad- 
apodziewanie pomyślnie dla skarbu, 
Z 5 í pół miljarda które przygotował 
dla wymiany, nieużyto nawet poło- 
wy. W całym zaborze w którym 
przygotowano miljard, połowe mil. 
jarda nie zużyto, Pieniądze opie- 
wające na złote polskie są już go- 
tows, trzeba to jednak przeprowa- 
dzić w tych warunkach, żeby pod- 
kład jeżeli nie złoto stanowił jednak 
coś solidne go, dlatego wprowadzenie 
złotego nia może być początkiem 
reformy lecz raczej jej zakończeniem. 
Trzeba pierw zaprowadzić odpo- 
wiednie podatki pożyczki, równowa- 
ge budżetową, a dopiero wtenczac 
xsprowadzić nową monetę. 


L komisji zagranicznej. 


WARSZAWA, (telefonem). Spe- 
cjalne narady odbyły się w komisji 
zagranicznej z udziałem przedstawi 
cieli rządu. Posiedzenie było tajne. 


Aresztowanie redaktorów. 
WARSZAWA. (telefonem). Z rox 


porządzenia komisarzs Anuoze, na 
zasadzie ustawy z dn. 25 lipca 1919 
r. w przedr. zabezpieczenie porządku 
w czasie wojny aresztowano i osa 
dzono w więzieniu Mokotowskiem 
za głoszenie idei przeciwpaństwowej 
trzech redaktorów pism żargonowych: 
Izydora  Dombetga z Neue Veg” 
Saula Szeroka z „Arbsjter Ztg” i 
Maurycego Onesska z „Arbeiter 
Stunde“, 


Ukralńcy na froncie polskim. 


z Brześcia Litewskiego w tych dniach 
udaje się na front południowo wschod= 


początku ofensywy rozbito pra- | 


WARSZAWA. (PAT). Minister | 


WARSZAWA, Według informacji 


WARSZAWA, 29 kwietaia (PAT) 


ką. 7, 42,-58 dywizje bolsze- 
wickie przestały istnieć jako 
jednostki faktyczne. Reszta 
wojsk: bolszewickich na tym 
froncie cofa się bezładnie, na 
wschód i południowy wschód. 

Nieprzyjaciel poniósł w za- 
bitych w jeńcach oraz materjale 
wojennym znaczne straty, Do- 
tychczas zliczono 15 tysięcy 
jeńców, 60 dział, 84 karabiny 
maszynowe, oraz dużo cennego 
materjału wojennego. Zdobycz 
rośnie z dnia na dzień w miarę 
posuwania się naprzód. Lokal- 
ne ataki na Bobrujsk zostały 
| krwawo. odparte, Na Litwie i 
| Białorusi sytuacja ogółem nie- 
zmieniona. 


w Sejmie. 


do głosu Marszałek musiał po- 
siedzenie przerwać. Po przer- 
wie poseł Małupa dokończył re- 
feratu o zakazie dokonywania 
wypłat w rublach. Ustawa o 
zakazie w drugiem i trzeciem 
czytaniu przeszła. Odtąd ruble 
są walutą obcą, tak samo jak 
dolary lub franki. Polską wa- 
lutą zatem jest obecnie marka 
polska. Według kursu urzędo- 
wego rubel równa się 2 
| 16 ten. 


Strajk robotników zakończony! 


mistyczne wysłali do dvr. delegację z 
aowemi żądaniami, Dyr. delegacji 
nie przyjął, Obrażeni urządzili dwu- 
dniowe bszrobocie, wreszcie agitata- 
torów komunistycznych przepędzóno 
i atrejk przerwano, 


| 


TELEGRAMY. 


ni oddział ukraiński, złożony z 1800 
ludzi. Zołnierze rekrutują się z by- 
łych jeńców ukrałńskich, W Brześciu 
powatać ma kadra, złożona z kilku- 
dziesięciu ludzi. 


Kwestja Adryjatycka. 


PARYZ. Radjo. Lloyd George 
w wywiadzie z dziennikarzami wło- 
skimi oświadczył, że pośsednie ro- 
kowania Włoch z Jugosławia do» 
prowadzą do najkorzystaiejszego roz- 
wiązania kwestji Adrjatyckiej. 


Strejkować nie będą. 


LONDYN. (PAT). Havar. Zwią- 
zek kolejowy ogłocił iż dnia 1 maja 
kolałarze nie przerwą pracy. Praco- 
wnicy tramwajowi i obnibusowi rów- 
nież nie będą otrajkoweć. 


4,300,000,000 mk. w Częstochowie 


. CZĘSTOCHOWA. Częstochowa 
posiada wielu ludzi bogatych, a na 
wet miljonerów, biorąc pod uwagę 
niski kurs marki polskiej. Ale w o 
statnich czasach zdarzył się fakt. 
który sprawi, że miasto azczycić eilę 
będzie pierwszymi bodaj miljarde- 
rami, 

Dowiadujemy się mianowicie, że 
zamieszkała w Częstochowie biedna 
rodzina Hoffmanów otrzymała przy- 
słowiowy „spadek amerykański". Jest 
tam tego niewiele, coś około 48 mi- 
llonów dolarów, z czego rząd Sta- 
nów Zjednoczonych zabiera 50 proc. 
reszta zaś, t, j około 4 miljardów, 
300 miljonów marsk przypadnie ro- 
dzinie zmarłego przed paru miesią- 
cami w Ameryce miljoners Hoffma- 
na, Rodzina, ta licząca 12 osób, 
znajdowała się dotychczas w b, przy” 
krych warunkach materjalnych, Je- 
den jej członek był stróżem, jeden 
mie mial, żadnej określonej pracy, 
wreszcie jedna x niewisot pełniła 
funkcje służącej. Obecnie adwokat 


z Kielc, który podjął się przeprowa- 


dzenia sprawy, udzielił szczęśliwcom 
zaliczek po 100 tysięcy mk, na oso- 
bę, Siyoueliśmy, że spadkobiercy 
wyjechali do Kielc, 


"naszej Ojczyzny. 


-Zarządów 


W rocznicę Śmierci 
zasłużonego człowieka. 


Rok temu zmarł w naszym mieś- 
cie ś. p, Jan Kanty Lipski, xostawia: 
jąc po sobie powszechny żel i pa” 
mięć niestrudzoneśo pracownika na- 
niwie narodowej i epołecznej. 

Zmarły był Kmaaboceczódni 
Przed 20 laty pracował w Tow. So- 
anowickiem. Późaiej jako zarządza: 
jący odpowiedzialny fabryką Hold- 
schyńskiceo, Ostatnio był powo 
łany przox ministerstwo handlu i 
przemysłu na dyrektora Biura sprze - 
daży węgla PCW. w Sosnowcu, któ: 
re zorganizował, 

Na niwie epołecznej zmarły po« 
łożył w Zsglębiu Dąbrowskiem ra- 
aługi tak wielkie, jak rzadko kto, 
Był dłogoletnim członkiżm szkoły 
bandlowej im. Staazyca i Komitatu 
Okręgowego PMS. Napisał statuty 
zorganizował | kierował długie lata 
I kar pożyczkową w Sosnowcu. 
statucje tym nadał kierundk wszyst- 
kim kasom i Tow. drobnego przemy- 
słu, Bardro czynny udzisł zmarły 
przyjmował w działelności Komitetn 
Obywatelskiego, który stworzyl na 
początka wojay, Był prezesem Za” 
rządu komisji żywnościowej w Sos- 
Bowcu oraz prezesem Hurtowsi p. 
Będzińskiego, Zresztą należał do 
nowych stowarzyszeń i instytucji, w 
których nie szcędził ani czasu ani 
pracy, ani peniędzy dla dobra 
ogółu, Rocznica śmierci przywołuje 
na pamięć nam tego zacnego oby: 
watela polaka, którego naśiadować 
w czynach obowiązkism każdego, 


KRONIKA. 


— Z Komitetu Obchodu 3 go 
maja. Dziś o godz. 8 wieczorem w 


sali Megistrata w Sosnowca od- 
będzie się zebranie przedstawicieli 
instytucji, stowarzyszeń i korporacji 
w celu ostatecznego zatwierdzenia 
azczegółowego programu Obchode. 
Instytucje winny delegować «wych 
przedstawicieli bez zaproszeń gdyż 
te nie były rozcyłane, 

— Nabożeństwa majowe. Od 
dziś rozpoczną się w kościele para- 
fjalnym nabożeństwa majowe, które 
codziennie odprawiane ządą o godz. 
6-sj popol. ; 


— Odezwa majowa kolejarzy. 
Zarząd P, Zw. kolejowego wydał do 
pracowników kolejowych następującą 
odezwę: | 

„Pracownicy Kolejowi"|! 

W dniu święta ogólnonerodowego 
— 3 maja — r, b, wezyscy synowie 
Polski stawić się winni w exeregac 
obchodu uroczystego.  Obchód bą- 
diia wymownym dowodem, iż nero- 
dowe żywioły stokroć silniejsze cą 
od wywrotowych i wrogich, które 
świadomie, lub nieświadomie starają 
się paraliżować pracę nad rozwojem, 
odbudową, całością i niezależności 


Zwracamy się do Was, Kolejarze 
Rzeczypospolitej  Polekiej, którzy 
stoicie na gruncie narodowym i pań- 
stwowym, bądźcie wszyscy w szere- 
gach ogólnej organizacji kolejowej. 

W tym celu prosimy, wybierzcie 
miejscowe komitety, które winny 
skoordynować swe prace przygoto 
wawcze z janomi organizacjami 
przyjmujące mł udział w obchodzie w 
danej miejscowości, 

Stańcie wszyscy bez względu na 
przynależność partyjna, lub zawodo- 
wą, ponieważ święto 3 maja jest dla 
wszystkich synów Polski „Świętem 
pracujących”. 

Jednocześnie zawiadamiamy Ko- 
legów z Warszawy, iż zobranie de- 
legatów i przedstawicieli Wydziałów, 
i Zrzeszeń kolejowych 
odbędzie się w dolu 27 kwietnia r. 


| 
! 


$ 


f 
i 


| 


a | 


b. w sali Wydziału Ruchu Dyrekcji | 


Kol. w Warszawie, Aleje Jerozolim 
skie 90 I p. o 7 godz, wiecz. Główny 
Zarząd Polskiego Zwiarku Kolejow: 
„ców*. Warszawa, 25/IV 920. 


11 przed południem we 
I piętro 


1 

Ą 

3 tuacja polityczna;, 
4 Prans 


y 
5 r Zarsądu Okręgowego; 
6) Wa wnioski. ręka 


Zarząd Okręgowy Harod. Zjazón. Ludowego w Sosnowcu 


zawiadamia Zarządy Kół na prowincji, że dnia 2 maja o godz. 
własnym lokalu Starososnowiecka 16 
odbędzie się ` 4 


Zebranie Okręgowe © 
z udziałem posła dr. Falkowskiego. =. 
Uprasza eię Koła o przysłanie swych delegatów. | 


1 Porządek dzienny następujący: 


Sprawozdanie z dzialalności Okręgu i Kó poszozególnych | 
we A w Zagłębiu Dąbr. i sprawa robokniexa; | 


— Program Zjazdu Wlaścicie 
Zakiadów Graficznych Rreczypospo- 
litej Polskiei. Pierwszy dzień Zfasda 
dnia 8jV 1920 r. Godz, 9 rano. Nabo 
żeństwo w Kościele po Karmelickim 
na Krakowskim Przedmieściu, Godz, + 
11 rano. 1) Otwarcie Zjazdu w gma- 
chu Techników — Czackiego 315; 2) 


" 


Wybór Przewodniczącego 1 Prozy” 8 
djum Zjavdu; 3) Przemówienie de» BY 
legatów; 4) Referaty; 5) Dyskusja A 
gad referatami. Godz. 4 po połuda. fr 
1) Odczytanie projektu Ustawy Zwią” ES. 


zku; 2) Dyskueja nad Ustawą; 3) 
Wybór Komisii do oststecznego o= 
pracowania Ustawy. Drugi dzień 
Złazdu, dnia 9jV 1920 r. Godzina 
10 rano, 1) Wybór Zarzadu Zwią- . 
zku, 2) Wybór Komisji Rewizyjnej; 
3) Referaty; 4) Dyrkusja nad refs: 
ratami, Godz. 4 po poludn, 1) Spra- 
wordanie Komisji i przyjęcie Ustawy; 


PRE a S D TE EE STES E 
Komunikat. 


Urząd Walki z Lichwą i Speku- 
lacją komunikuje o ukończeniu wy- 
miatru towarów zasekwestrowanych. 
Jednakowóż jak się okazało z wyni- 
ku zebranych materjałów, takowe 
nie przedstawiają sobą gatunków 
prima. Przeważnie wśród tych ma- 
terjałów znajdują się korciki pośle- 
dniejszych gatunków, barchany, ba- 
tysty, chustki itp. Wydawanie kar- 
tek rozpocznie się w Urzędzie i je- 
go Ekspozyturach dn. 4 Maja r. b. 
na legitymacje żywnościowe, wysta- 
wiane przez miejscowe magistraty, i 
tak, że mieszkańcy Sosnowca, Bę- 
dzina, Dąbrowy i Zawiercia będą 
mogli nabywać tylko w tym mieście, 
w którym stale- mieszkają. Wyda- . 
wanie kartek odbywać się będzie 
codziennie od godziny 2—4 po poł. 
Każdy mieszkaniec będzie mógł na- 
być tylko na jedno ubranie. 275 


RAPE AA E Z E E aA 


Komunikat 


Dnia 29 b,m. odbyło się w Urzę- 
dzie Walki z Lichwą i Spekulacją w 
Będzinie ostatnie repartacyjne po- 
siedzenie Komisji Rozdzielczej w 
sprawie naczyń emaljowanych firmy 
„Włodowice”. Naczynia zostały po- 
dzielone magistratom poszczególnych 
miast pow. Będzińskiego następują- 
co: Dąbrowa 42 skrzynie wagi 6662 
kilo, Będzin 67 skrzyń wagi 10687 
kilo. Przemyśl 60 skrzyń wagi:9646 
kilo. Zawiercie 46 skrzyń wagi 7308 
kilo. Kolej 36 skrzyń wagi 5179 kilo, 
Sosnowiec 105 skrzyń wagi 17004 
kilo. które też z kolei będą takowe 
przydzielać ludności na legitymacje 
żywnościowe. Ponieważ naczynia 
emaljowane firmy „ Włodowice" skon- 
fiskowane przez Urząd Walki z Li- 
chwą i Spekulacją będą sprzedawa- 
ne około 400 proc. niżej cen 0- 
wych obecnie, przeto. Urząd podaje 
do wiadomości wszystkim właścicie- 
lom składów większych i mniejszych, 
iż wobec nizkiej ceny naczyń po- 
wyźszych, możę się wytworzy na 
tym tle handel spekulacyjny, aby do 
dnia 10 Maja r.b, przedstawili wykaz 
wszystkich naczyń emaljowanych 
znajdujących się u nich, pochodzą: 
cych z powyższej firmy „Włodowi- 
ce". Do każdego wykazu winny być 
załączone faktury i rachunki nabycia 
takowych. ' Znalezione naczynia ję 
że fabryki niezarejestrowane w U- 
rzędzie będą uważane jako nabyte 
nielegalną drogą od ludności poszcze- 
gólnych miast w celach spekulacji. 
Niezastosowanie się do powyższego - 
grozi  konfiskatą towarów i będzie - 
karane drogą administracyjnę. 


egz 274 
Dr. ANDRZEJ KEJMAŃ 
choroby uszu, nosa | gardła 
SOSNOWIEC, KOŁŁĄTAJA 10 | 


(Mikołajewska), 
Od 4 — 6 pp. oprócz świąt, 206 


X 


$ wartość (?) 


4, KU RJER ZA.GŁ EB IA; piątek dala 30 kwietnia 1920 roku. Fes 
sę 2) Referaty; 3) Dyskueja nad refe- 
y rátami; 


r 4) Wolne wnioski, 
~ — m Śledzie po taniej cenie, Wo- 
bec szalejącej drożyzny prawdziwem 
 dobrodzieistwem jest sprowadzenie 
przez PUZAP. doskonałdch śledzi w 
wielkiej ilości, które beczkami zawie” 
` rającym od 600 do 900 śledzi po 1200 
- mk. beczka można w PUZAPie na 
- bywać, Powinny kooperstywy, związ 
ki, sklepy korzystać z możności tak 
taniego nabywania śledzi, które ró- 
«nież są odżywczym produktem jak 
nna ryba, Zwracamy uwegę na 
- transporty i taniość. 

— Pożar wsi i kościoła. W dniu 
20 bm. o godzinie 3 rano wo wal 
Pilezyczch, «m. Pjanów, pow. Koń- 

i aklego, webachł pożar od którego 
aplonęło 37 xzabydowań i kościół, 
Wysokość strat wynosi około półto- 

; ra miljona marek. Przyczyna pożaru 
dotąd nieznana, a przypuszczać ma: 

"leży, że ttedztwo ją wykryje. 

— W Stowarzyszeniu  Słag 
chrześcijańskich pod werwaniem 
św, Zyty odbędzia się w niedzielę 
walne zgromadrenia czionkiń o go- 
dzinie 4.i pół popoł. 

— Co. to ma znaczyć? Na 
drzwiach biura I Komisarjatu Policji 
tutejtzej wywiesaono nepie „łntere- 
sanci przyjmowani są od 8 do 12-e| 
rana”, Pytamy się, odkąd to urzą- 
dnicy państwowi wprowadzili sobie 
4 godzinny dzień pracy i od kiedy 
„nos dla tabakiery” a nie odwrot- 
nie?  Zdalaby rię ingerencja Mini 
aterjum Spraw Wewnętrznych w „tę 
kwustję, szczególnie w tym czacie, 
kiedy to urzędnicy państwowi, oprócz 
8 godżin pracy zacfiarowali jeszcze 
jedną godzinę nadetatową «zadarmo, 
Wierzymy, że p. urzędnicy biure 
policji mają tak niewiele do roboty, 

że im wysterczy 4 godzinna. siedze- 
nie w biurze, ale nie wystarcza to 
intereszntom, którzy pa  więkazej 
części należą do ludzi bardzo zaję” 
tych. 

— Za potajemny wyrób gpiry- 
usu. Sąd Okręgowy w Sosnowcu 
na posiedzeniu sądowym w dniu 
29,1V 1920 w wkładzie: przewodni 
czący sędzia F, Pomianowzki, lawni- 
ej: M. Nowak i R, Kania, sskreta:x 
Z. W. Majewski, Oskarża! podgro- 
Kkurztor M. Płara: skazał za potajam- 
"ny wyrób epirytuau: ' 1) Abrama Blu- 
mensteina lat 45, zamieszkałego w 
Zawłerciu na 3 lata ciężkiego więzie- 
nia i 20 tysięcy mk. grzywny oraz 
me opłaty sądowe 2100 mk. 2) Bar- 
tłomieja Karpińskisgo let 45, zamie 


-_ umkelego w Zawiercu on 1 rok cięż 


kiego więricsia i 5000 mk. grzywny 
iepłaty sądowe w kwocie 520 mk. 


— — Zastraszająca przestępczość. 
Dała 25 i 26 bm, w całem wojewode- 
twie kieleckiem notowano 4 napady 
rabunkowe i 35 kradzieży fazem na 
sumę 584392 marek i 80 halerzy. 


— Napad rabunkowy i gwałt. 
Doia i bm. w lesie pomiędzy walg 
Chwaścicennai a Kotlicemi, pow. Ję 
drzejowskiego, napadło przechodzącą 
Marjannę Zubek: dwóch bandytów i 
 xrabowali iej 200 koron, a następnie 
-ggwałcili, Jednego zx bandytów obec 
nie już przyłapano; jest nim Izydor 
Adamus z Jędrzojowa. Adamus 
został aresztowany i oddany do roz- 
porzędzenia sędziego śledczego w 
«Jędrzejowie. 


` — Zegiestów. Zakład kąpielowy 
w Małopolsce, dwie otacja przed 
“Krynica, ślicznie położony, nebyli 
polscy kapitaliścj, Zakład ma kolej 
na miejscu i będzie roryrerzany. 
__ — Połączenie telefoniczne Pol- 
ski z Górnym Sląskiem będzie u- 
 ruchomione w sejbliżazej przyszłości 
"RR, linjach Kraków — Katowice, 
arszawa — Opola, (przez Cięsto- 
chowę — Herby), Sounowiec — Ka- 
e, Poznań — Katowics. 
-— Papier na książki szkolne. 
Ministerstwo wysnań religijnych i o- 
świecenia pu bliczaago, dzięki pomocy 
n we hoadlu i przemysłu, 
oczne możność ułatwienia wy- 
3 książek szkolnych nabycia 


aru wprost z fabryk krefowych. 
po cenach ustalonych przez mini- 
stwo kandlu i przemysłu w po- 
umieniu ze związkiem zawodo- 
wym p pierników pol:kich, 

_ — Nowe banknoty w Rosji, 
 Rrąd sowiecki ostanowił puścić w 
obieg nowe bankaoty 50, 100, 500, 
1000 £ 5000 rublowe xa sumę 65 
mil. rb, Noty te mają być specjalnie 
Jprzywilełowana i większą posiąść 
od rubli carskich, dum- 
kicb, kierenek i sowieckich. Za 
cie mstalowe służyć ma platy- 


| me, będąca w posiadaniu rządu eo- 


ckiego, Wartość jej wynożi 375 


- imil, rb. w złocie. +, | 


— Automobil z ilagą amery- 
k pa rs z tnikami. „Głos 
Pracy” donos 

fek dnia 26 b, m. około godz. 7 
orem po ulicach miasta jeździł 


d ja! 


hi $ 85 


„dowskiej w Polsce, 


my już w 
«mich placówek, Przychodz. 


przem |wypsdu. Baon IL. był rezerwą Ba- 
i, to w ubiegły ponie- | on : enb / v 


automobil -z flsgą amerykańską z 
przemytoikami. I5 . 

Ogromałe ciekawe sjawiskol 

Czy wobec widocznej pobłażli- 
wości organów policji, walka  społe: 
czeństwa x przemytalctwem nie bę: 
dzie „walką Don Kichota z wia- 
trakami*? 

— Kradzież na 300.000 marek, 
Onegda| w nocy popełniona „została 
kradzież na 300.000 mk, u dsrektora 
Jschalskiogo na kolonii W. Fitznora | 
i K, Gampera. Urząd śledczy jest 
na tropie eprawców tej kredzjeży 1 
kilku podejrzanych osobników fut 
areattował. "Silne poszlaki padły na 
służbę p. Jechalskiego. 

— „Kinematograłowanie" 
dów. Do Warszawy przybył dels- 
gat komitetu amerykańrko - żydow- 
skiego w celu dokonania zdjęć kine: 
matogruficznych z życia ludności ży- 
Dalegat przy- 
wiózł z cobą wazystkie potrzebne 
apa raty i zwiedził różne miasta i 
miasteczka w Kongresówce, Mało 
polece i na Litwie, Csl tej entro: 
pryzy nie został bliżej określony. 

— Z Sądu Okręgowego. Wcro- 
raj za posiedzeniu wydziału karnego 
Instancji odwoławczej pod prrawo: 
dnictwem sędzsłego Maksymiljana Wa 
lewskiego i przy udrsiale - sekretarza 
A. Chrząsitowskiego była rozpatry- 
wana eprawe x apelacji Abrema 
Griokraata i Jaklsjmana na wyrok 
sadu pokoju w Zawierciu z dnia 14 
latógo rb., którym zostali ekazani po 
3 miesiące więzienia: K. sa kradzież 
przędzy w fabryce Toa. br, Ginzberg 
w Zawierciu, G. zn mamawianie do 
taj kradzieży i paserstwo, Podsądai 
odpowiadali x wolności 1 wnoaili © 


ży 


vniewinnionie ich prokuratorowi oraz | 


zastosował środek —xupobiegawcry 
kaucją w wysókości 1000 mk, a do 
czemu złożonia—arsszt, Wcbec tego, 
że Klejmaa nie złożył kaucji, został 
po ogłoszeniu wyroku uarar zaate- 
sutowany i odprowadzony-do aresztu, 


Teatr H. Czarneckiego 
Dziś w Będzinie „Chata za wsią”, 
Jutro po południu dla uczacej 

się młodzieży — wodewil C. Da 

nielowakiego „Polacy w Ameryce“; 
wieczorem po raz pierwszy «Posie 
nisc 6666", palna humoru oporstka 

Zisbrora grana wszędzie z olbrzymiem 

powodzeniem, 

W niedzielę popoładału „Modelka“ 
z p. Rogfń:ką w rol: tytałowej; wie- 
czorem „Pozłeniec W | 
W ponisdziałek z powodu święta 
usrodowego 3 go Mala dwa uroczy 
ste galowe przedstawienia, 

Bilety na powyższe przedzitawie” 
nia kasa dzienna już sprzedeje. 


Z Dąbrowy. k 
+ Obchód rocznicy Konstytucji 


Majowej. W ceiu zorganizowania 
obchodu Koastytucji 3-go Maja, za | 
wiązał się w Dąbrowie Komitet z 
przedstawicieli kilkudziesięciu zrzo” 
azeń i ugrupowzń. Komitet podzielił 
się na sekcje, których przedstawiciela 
stanowią Komitet Wykonawęzy, Pro- 
jektowana jest Msza polowa, pochód 
przez miasto, odczyty, uroczysta wie- 
czornica, oraz sprzedaż znaczka na 
Skarb Państwa, 


£ życia naszych äu- 
chów na froncie. 


(Wyped na wieś W.) 


„Chlopcy, idźcie spać gdyż jutro 
rano o świcie będzie wypad na bol- 
szewików”, brzmiał rozkaz neczego 
dobrego dowódzcy kompaaji ppor. 
Kaczora. Rozkazem takim ucieszylić- 
my się ogromnie, gdyż dawno już 
nie gerbowaliśmy bolszewickiej skó- 
ry, więc wszyscy poszli spąć, aby, 
nazajutrz mogli mieć siły do wypre- 
wy na bolerewików. 

Spaliśmy w stodaje, O | godz. 11 
i pół w nocy posterunek “alarmowy 
sbudził mayi- oznajmia mapag 


Chłopcy w mig wstali na równe ne-|| 


£ iw pięć eray byliń- 
drodze do naszych przed: 
dzimy do ko 
N,, gdzie mieściło się dowództwo I, 
Baonu, Tam dowódzca nasz oznajmił 


kiem, gdyż wolelibyśmy garbować 
skóry czerwonych katów. Na placów- 
co dowódzca mego zastępu przezna” 
czył małe ma posterunkowago elar- 
mowego, wystawionego przed nasto 
placówki. Będąc ma posterunku w 
pozycji leżącej, usłyszałem kroki zbli- 
żającego się do mnie człowieka. Są- 
dziłam, że był to bolszawik, lecz nis, 
pomyliłem się —'był to nasz dzielny 
dowódzca naszej kompanii, który 
kontrolował mascze placówki, Pod- 
ezedłezy do mnie bliżej, wypytał czy 
wiem co się dzieja przed natzymi 
placówkami, odrzskłem tak, tam jest 
I Baon, który robi wypad i III któr 
jest rorerwą I Bono; „Dobrze” po- 
klspał mnie po remieniu i odszedł, 
Ledwie że uzrudł parę kroków, aż 
wtem usłyszałam strzały naszych ka- 
rabinów maczynowycb, Acha to nasl 
zetknęli eię z bolszewikami gdyż ich 
mastyaki zawarcznły, Krótka  otrze- 
Isnina, potem  glośne trzykrotne: 
„Hsrre..”= b wioska nasze! Bolaga- 
wicy zciekejąc w poplochu zostawili 
nam swoja maszynki i paru jeńców, 
Tak zakończył się wypad ùa wieś W, 


Floryan B, 
(Niwcsania.) 
W polu 19 kwietnia 1920, 


Łe świata. 


Grypy w Japonji. 


Grypa w ximowej "porze w Ja: 
ponji zaatakowała z góra póltora 
milijona ozób, śmiertelnych było 
65,852 ‘wypadków, 

Do miast najsilniej nawiedzonych 
grypa należy Tokio, w którem prze: 
szło 9 tysięcy osób podło ofiarą tej 
śroźaej choroby, ił aaka, 
sm.rło na grypą okolo 10 tysięcy 
osób, 


Roskład jazdy 


/pociągów na stacji Sosnowiec 


Dyrekcji Warszawskiej. 
Odchodzą z Sosuowca: 


Nr.134 do Zawiercia — 9.20 rano 

|. „ 152 „ Warszawy (wol) 10.15 , 

` „ 124 „ Warszawy  — 12.30 poł. 
„ 132 „ Częstochowy — 320 p.p. 
„ 416 „ Strzemieszyc — 415 „ 
„130 „ Warerawy (wol) 7.10 w. 
„ 126 „ Warszawy  — 9.00 , 


„ 418 „ Strzemieszyc — 9,50 A 


Przy chodzą do Svsaowca: 


5,50 rago 
8.55- 


. 125 z Warszawy 
„ 413 zo Strsemieszyc 
„ 131 z Częstochowy 8.30 „ 
« 133 z Zawiercia 1.30 poł. 
„ 129 x Warszawy (wot) 300 p. p. 
LJ 

m 


151 z Warczawy (woł,)5.50 „ 
4171e Strzamieczyc 910 w, 
123 z Warszawy — 11,20 „ 


Dworzec Dyr. Radomskiej. . 


Odchodzą x Sosnowca: 
Nr. 212 do Strzemieszyc — 6.00 r. 
Nr, 214 do Strzemicozyc — 4.26 pp. 
Nr. 288 do Strzomieszyc(woł.) 9.20 w, 


Przychodzą do Sosnowca: 


Nr. 211:ze Str szyc — 8,05 r, 


Nr. 213 ze Strzem eszyc — 8.43 w. 


UWAGA: Pociąg Nr. 214 ma połączenie 
bezpośrednie z Krakowem via Granica i z Ra- 
domiem. Pociągi: Nr. 288 213 mają połącze- 
nie pośrednie w nocy w Strzemieszycach. 


Rozkład pociągów na linji 
Sosnowiec—Katowice 


Odchodzą do Ketowic; 


Nr. 294 o godz. 2.00 po poł. 
": w w 840 wiecz. 


i Przychodzą z Katowic: 


Nr. 293 o godz. 12.03 w pol. 
6.58 wioce. 


nasze przybycie, prosrac jedtócześ- | 


nieco dalsze rozkszy, Otrzymał rosg- 


kaz, aby nasza komp. tj. 7-ma zmie-i i 


niła placówki, które wystawił I Ba- |- 


oa, Z tego wnioskowaliśmy, że nasz 


Il Baon (x niego zaś 7 komp.) prze- |- 


snaczony jest do obsadzenia stano- 
wisk zajmowanych , przez BON. 
Baon zaś I. został przeznaczony do 


u EIn $ 
Odmaszatowaliémy wśdlug rozka- 
zu 'do placówek, chociaż nie ) 


— 


żę 


ze SMB” ga 


Tlocsuia? „Spółki Wydawn. 


gdzie - 


„Kurj, Zagł.* 


Uprasza się bezwzględnie o nienżywanie konfeti oraz uie niszozenie 
trawników, kwiatów i t. d. ; 


W razie niepogody, zabawa będzie odłożona do następnej niedzieli, 


ere th. BA 0 AE rzezni 


Korespondene -(Iki), Stenografiśc- (st) | 


piszący na maszynach w dwuch lub kilku 
zaraz, 
nadsyłać lub zgłaszać się osobiście do biura `í 


Przędzalni Wełny Czesankowej 


językach, . potrzebni 


mw . Na dochód Koła Polek gpw 
W niedzielę dn, 2 maja odbędzie się w Parku Sieleckim 


WIELKA ZABAWA 


Koncert orkiestry, loterja fantowa, poczta, bufet słod 
ki.i tańce. Początek o godz. 4 pp wejście mk 3 
dla żołnierzy wejście darmo. 


DEM EEE PO 


m 
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Oferty proszę 


i C. G. Schön, Sosnowiec — Srodulka. Š 


2827 


Zakład Wód Mineralnych 


W CIECHOCINEK: 


jest otwarty od dnia 16 maja do dnia 30 września włącznie. 


2] 


WE YTZPURECBĘAE GZ A 
TETN 13 NE 


Wody Ciechocińskie jodo-bromo-słone szczególniej są pożyteczne w cier- | 
pieniach skrofulicznych, reumatycznych iartretycznych, chorobach kobie- : 
cych i nerwowych, „przewlekłych zapaleniach kości, okostnej i stawów, 

wadliwej lub zwolnionej przemianie materji, otyłości, chronicznych cho- ` 
robach skórnych, przewlekłych katarach górnego odcinka dróg oddecho- . 


wych, niektorych cierpieniach żołądkowo-kiszkowych, 
: skiej i wielu innych. 

Zakład posiada 11 źródeł z rozmaitą koncentracją solanki od 6*/4'/o— 'js'/o j 

zawierające 

radioaktywnej). 


W. Ciechocinku można brać kąpiele: solankowe, borowinowe, kwasowę- 


(artezyjskie Nr. do i picia, 


chorobie angiel- | 
M 


1.28 jednostek emanacji'| 


j 


w 


glowe, elektryczne, świetlne, łaźnie, zabiegi bydropatyczne i inhalacje d 


TE ERNES TOE ERIE EAA A A DEC E E E E ET 


Sledzie 
w nieograniczonej ilości mogą 
nabywać kopalnie, fabryki, magi; 


straty, kooperatywy 1 związki 
żywnościowe 273 


w Państwowym Urzędzie Arty- 
kułów Pierwszej Potrzeby w 
Sosnowcu, Małachowskiego 11 


Baczność |! 


Druhowie i Druhny * przybyć 
winni do Domu Ludowego 
w dniu 1 maja r. b, o godzinie - 

1-0] wieczorem 
w sprawie uroczystości 3 Maja, 


CZOŁEM! 


Zarząd Gniazda Sokoła 
w Sosnowcu, 


Zaginęła legitymacja żywnościowa 
wydana przez Magistrat m. Sosnowca na 
imię Msrta Kwaśniak osób 2. Zwrócić do 


Kurjera. 
Ważne dla kopalń i fabryk | 
parowozik na tor 600 m/m o sile od 40-50 
koni, stan najlepszy, do sprzedania, Br. Świę” 
*ciccy. Sosnowiec ul. Leszno. 276 


| 


"wydaną przez 


270 f 


Biuro Techniczno Handlowe 


„Inż. O. Kalwaryjski” 


W WARSZAWIE, ul. WILCZA 31, tel 27292. M 


Własna walcownia | odlewnia metali 


poleca zawsze na składzie dużyswybór blach i drutów mosiężnych 
i miedzianych jak również liny miedziane, gołe i izolowane, 


H Kupno i sprzedaż metali. 


Redaktor Józef Maciejowski. 


Jest do odebrania 
w Administracji Kurjera, znaleziony ná ulicy 
3-go Maja, woreczek szary z pewną sumą 
pieniędzy. i 98 


Dom solidnej budowy 
suchy 2-ch piętrowy do sprzedania ewen- 
tualnie do zamiany na folwark. Wiadomość 
Dom Komisowy Antoni Mazurkiewicz i S-ka 
Sosnowiec. Dęblińska 1 seo) 113__ 
Ogrodnik poszukuje posady 
na wyjazd. Będzin, Czeladź ul. Kacza. 151 


Skradziono legitymację 
żywnoścłową wydaną przez Magistrat m. 
Sosnowca na imię Antoniego Grabowskiego 
Nr. 45656. Zwrócić do Kurjera. 5 


Skradziony zostai paszport 
wydany przez b. władze niemieckie, patent 
od naczyń emaljowanych na imię Szlamy 
Rozenblat */s losu Nr. 97644 loterji państwo - 
wej, 258 


(Poszukuję pokoju umeblowanego 


bez wzgędu na odległość w centrum miasta 
uprasza się o składanie adresów w u ci 


uu PTR CZE CZP ZOE W Z TEE ERD EEC EET TERE TA, 
Poszukuję zdolnej b eliźciarki 
któraby szycie przyjęła do domu. Zgłoszenia 
Sielec, Szkolna 5, m. 1. 262 
Skradziono w Warszawie, 
oprócz wielu papierów wartościowych i pie- 
niędzy, asygnaty skarbu państwa; Lit, G: Nr. 
074,261 ma kor. 1000, Lit C. Nr, 21,101 na 
marek 1,000. Lit. O. Nr. 103,790 na rubli 
500. Lit, O, Nr. 212,239 na rubli 500. 264 
Zgubiono legitymację żywnościową 
agistrat na imię Jana Drie- 
chlickiego (osób 5). ______ „281, 
Zdolna buietowa 
poszukuje zajęcia w Restauracji lub w 
wiarni. Wiadomość w Kurjerze. 27 
Werkmistrz maszyn. . 
młody energiczny teoretycznie i praktycznie 
wyszkolony z praktyką zagraniczną poszuku- 
je zajęcia. Łaskawe zgłoszenia pod „Praca“ 
do Adm. Kurjera Zagłębia. | _ __ 277 
Kupimy natychmiast 
motor ropny lub be 
Wiadomość: Czeladź, 
WeÓW. . m.- LTA JUOTYJ 
Do sprzedania księgarnia 
z materjałami piśmiennemi, Wiadomość w 
Administracji Kurjera. i 
Nadesziy świeże żurnale 
na sezon letni po cenie umiarkowanej Księ- 
garnia Gawęckiej w Sosnowcu. 269 
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nzynowy 5-7 H. P. 
Kidawa, eric". 
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